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WIADOMOSCI KRAIOWE. naa VS: względem / wewnętrzney 
Korpus który się posunął dla  wzmocnie= 
nia woysk naszych w Lombardyi, liczy 32 ty- 
Xiąże Alexander Czerkaski, pełniący słuź- | siące żołnierza; i po ączony z woyskiem znay- 
bę w archiwum moskiewskiem spraw zagra- | duiącem się uż w pomienionem Królestwie i 
nicznych, Nayłaskawiey mianowanym został | węgierską piechotą, zioły 60,000. 
kameriunkrem dworu J. C. M. å NIDERLANDY. 
z Hagi 5 Sierpnia. 
$ Król JMść przybył tu zzamku Loo 1. b. m. 
WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE, w towarzystwie Xiążęcia Fryderyka. Niedłu- 
go iedpakże w stolicy zabawi i wkrótce- po- 
wróci znowu de zamku pomienionego. 


z Petersburga, 13 Sierpnia. 


NIEMCY. 


z Wiednia 3 Sierpnia. ANGLIIA. 
Wiele tu mówią o nocie sekrelney rozesła= z Londynu, 28 Lipca. 
ney do wszystkich dworów związku niemiec- Od kilku dni biegała pogioska, źe Królowa 


kiego z powodu ostatnich wypadków w Nea- | ma przeiechać wkrolce do swey nowey rezy- 

polu. Akt ten ważny napisany iest iak po- | dencvi; lecz nieprzewidziane przyczyny były 

wiadaią w duchu przyiecielskim. i tchnącym | na przeszkodzie. Nakoniec wczora 2 rana, do- 

miłością pokoiu; lecz w wyrazach tak przy- ` wiedziano się źe pewnie na obiad uda się do 

zwoitych i przekonywaiących, iż zapewne od-  pomienionego mieszkania. O godzine 2 2 po- 

dali wszelką obawę, iaką mogły wzbudzić po- i łupniatak wielki był nacisk ludu po wszy= 
f , ` ce 3 i Eps 191 
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stkich ulicach prowadzących do Hłamersmidt ; niey znaleść sposoby zaciągnienia licznieyszegu 


a mienowicie koło domu Królowey, iź N. Pa- 
ni kilka razy wychodzić musiała ma balkon i 
lud w uniesieniu radosci wołał: »/Viech źzie 


Królowa! Zachoway nam ią Bożele © godzi- 
nie 4ley N. Pani wsiadła do nowey swoiey 


karety w towarzystwie Lady Hamilton, Doktora 
Łuschington i Aidermana Mood. Cała droga 
usiana była ludem napełniaiąeym powietrze 
okrzykami, a w samem Hammerschmidt spot- 
kaug była przez uczniów szkoły tameczney w 


nowe suknie pøstroionych. Wieczorem 
miasto było aświecone i kilka  feierwerków 
spalono. 


ROZMAITOŚCI. 


Biografiia Alego Baszy Janiny. 
Ali Basza daniny, który zwrócił teraz na 
"siebie uwagę catey Europy, przez przedłuźo- 
ny bunt przeciwko Porcie Oltomańskiey, ma- 
leży zapewne do rzędu nadzwyczaynych 
wieku waszego ludzi; lecz ta nadzwyczay* 
ność nienaylepsze nań rzuca światio. 

Przodkowie iego wyznający religiią maho- 
melaiską, byli włąścicialimi niewielkiey nieża 
„wisłey prowincyi' albańskiey i ciągle w Fepe- 
Jeni przemieszkiwali. Młody Ali urodzony w 
roku 1750, po smierci oyca, która w kilka lat 
po iego urodzeniu nastąpiła, został pod opie- 
kg matki, kobiety ekrutney 1 dumney tak da- 
lece, iź w tey rodzinie nikt iey w tych nie- 
wyrównał przywarach. Ali zaledwie /doszed! 
szesnastego roku Życia, gdy mu matka poru- 
czyła dowodziwo nad małem w prawdzie lecz 
wierućóm i oddaoem woyskiem, za pomoeą 
którego ta dumna kobieta umiała się dotych- 
ezas przy swey niezawisłości utrzymać. Z tą 
sczupłą gariską napadał 240 na ciemięźących 
siebie sąsiadów; lecz zawsze był pokonany. W 
pierwszey wyprawie nietylko utracił cało pra- 
wie swe woysko; lecz i sam wpadł w niewolę 
wielkiego Wezyra Kirź-Baszy. Ten więty 
piekną postacią swaiego więźnia, a nadewszy- 
stko ob/udnemi iego zapewmieniami, poczytał 
przedsięwzięcie iego za wyskok popędu niło- 
dości 1 po oycowskiem napomnienia wrócił 
mu wolność. Lecz rok nie upłynął a zachwa- 
ły Ali znowu się wziął do oręza i znowu był 
zbitym. Skarby matki iego wycięczone 20- 
stały i Ali widząc się bez środków do dal- 
szych tego rodzaiu. przedsięwzięć, wziął się da 
czemiosła zboiectwa, aby tém łatwiey i pew- 


„wsrod ciemney nocy sam ieden 


woyska. Niemyśląć 1ak o dopięciu swoiego 
celu, wszelkich się dopusczał napaści, a bynay- 
mniey rostropnością się niepowodując wpadł 
wkrótce w ręce wezyra Janiny. Właściciele 
pokoleń sąsiedzkich domagali. się aby Wezyr 
niezwłoczvie winowaycę śmiercią ukarał; lecz 
ten chcąc między premi, wewnętrzną zasiać 
miezgodę, nietylko więźnia swoiego sekretnie 
wyj'useit; lecz nadto ułatwiał mu środki na- 
pasci, pomocą swoią taiemaą. 

Przeznaczenia bydz takie musiały wyroki, 
aby ognisty Ali w samych przeciwnościach i 
klęskach szukał udoskonalenia się w irudney 
woiowania sztuce; Nieprzyiaciele znowu go na- 
padh, zbili na gtwwę i zmusili do tu auta się 
w górach + dzikich lasach bez schronieata i 
pomoey, Oraz bea wszelkich srodków utrzyma- 
bia się. Nakoniee do tego stopnia nędzy był 
doszedł, iż memaląc za co kupić obiadu, pa- 
tasz swóy musiał zostawić! 

W tak smutaych znayduiąc się okoliczno- 
sciach wrócił do domu matki, lecz ta Ama- 
zouka prawdziwie po spartańsku go przyjęła: 


ulepiey bys zrob, rzekła, gdybyś wtożył 


suknie kobiece t w miękkim serau wziął się 
do kądzielu, Potrafit iednak wkrótce utago- 
dzić guiew matki 1 w krótkim czasie na czele 
Goo ludzi znowu wystąpił w pole. Lecz nie- 
sczęście nieprzestało go ieszcze prześladować, 
Na głowę zbity od meprzyiaciół , tedwie 
y . umknąć po- 
trafił, zostawuiąc wszysikona łup zwycięzey. 
W takiem to smutaćm znayduiąc się poioże- 
niu zabroął Al do ruin iednego  staroźytne- 
go gmachu, gdzie przedsięwaiął był odpocząć 
po tylu smulnych dla siebie wypadkach ı nad- 
piesczęcliwym swoim zastanowić się losem. 
Długo siedział w giębokiem zamyśleniu i bez 
wszelkiego namysłu rysował swą laską na 
ziemi, w tem natrafia na coś twardego; cieka- 
wość go wzięła coby tam było: ledwie swym 
kiem poruszył cokolwiek głębiey ziemię, na- 
trafił na sporą szkatułę pełną złotey mone- 
ty. Sam on epowiadał eałą ię okoliczność 
Jenerałowi. (rancuzkiemu / ondencour; iakoż 
w rzeczy samey tak osobliwsze wydarzenie w 
tak krytycznem położeniu za nadto było ude- 
rzaiącem, aby się kiedy kolwiek w pamięci 
zatrzeć mogło! 

, Za pomocą tego skarbu zgromadził 2000 
żołnierza; napadł ma swoich przeciwników, 
odniost pierwsze w życiu zwycięztwo i w try= 
umfie powrócił do Tepeleni. Od tey chwili 
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sczęście mt ciągle towarzyszyło. Trzeba ie- 
dnakże wiedzieć że dla utrzymania iego fi 
uciekał się do zdrady, podstępów t miesłycha- 
nych okrucieństw. Tegoż duia samego kiedy 
powrócił do Tepeleni doniosł pierwszym tego 
miasta osobom, źe brat iego niegodziwte z mim 


postępuie + prowadzi z nieprzytaciołmi iego 
taieniną korrespondencyją. Po czem udał 


się do domu tego niesczę>liwego brata i wła- 
suą ręką przeszył ga puginałem. | Nazaiutrz 
oskarzyt swą matkę o to zabóystwo, która ia- 
koby powadowana nadzwyczaynem ku niemu 
przywiązaniem, i chcąc uwolnić go od niebe- 
spiecznego nieprzylaciela bo brata, otruła 
drugiego syna. W nagrodę tak wielkiego 
przywiązania matki odebrał iey wszelką wła- 
dzę, kiórey do ląd używała, i zamknął w sc- 
raiu, gdzie wkrotce z smutku nędzne zakoń- 
ezyła Życie. Dla utrzymania i powiększenia 
swoich woysk Æli znowu wziął się do zboiec- 
twa; lecz napasci i przedsięwzięcia iego stały 
się nierównie smielszemi i daley aniżeli pier- 
wiey sięgały. Nałożył kontrybucytą na wszy 
stkie Epiru i Macedovii prowincyie 1 osadził 
zołnierstwem swoiem wszystkie przeyścia gó- 
ry Pindy, przez które trzeba przeieźdzać do 
Tessali. Rozboie iego i napasci zwróciły na- 
koniec bacznosć Dywanu 1 Derwendzy Basza 
(główny dróg dozorca) odebrał rozkaz wystą- 
pienia przeciwko niemu. Ten starał się zrazu 
rozbiiać oddziały nieprzyiaciela swego kaźdy 
z osobna, w miarę iak się posuwały naprzód, 
a poźniey przyiąwszy na się postać przyiaciela, 
obiecał posiłkować go przeciwko Wezyrowi 
Scutari celem usmierzenia tego władcy zbun- 
towanego przeciwko porty. Proiekt ten z ocho- 
tą był przyięty, Wezyr pomieniony uśmierzo- 
nym został, a zasługi Alego przedstawione 
zostały Porcie w tak swietnych kolorach, iź 
ta nietylko mu wszystko przebaczyła; lecz cią- 
gle odtąd sezególnemi zaszczycała względami. 
Tegoto dobrodzieystwa użył na złe i posta- 
nowił ciemiężyć i odrzeć wszystkich Beiów 
kiórzy bądz iego samego bądz oyca iego byli 
nieprzyiaciółmi. Miał wtenczas niewięcey iak 
lut 20 wieku i ożenił się z córką Beia, rzą- 
dzcy Argiro-Castro. Wkrótce zaszły zatargi 
między dwóma bracmi iego źony. Áli umys- 
lit źe dla pewnieyszego `i ryehleyszego tey 
niezgody skończenia, młodszy powinien był 
zabić starszego. —Pierwszy niedługo się zasta- 
nawiaiąc oświadezył iź gotów iest słuchać ra- 
dy iego to było początkiem nayzaciętszey 
woyny domowey; lecz w końcu słuszna nie- 


chęć ludu pozbawiła zaborcę wszelkich ko- 
rzysci iukie tylko zbrodnia zdawała mu się obie- 
cywać. ' Korzystając z zręcznośći Ali zawła= 
dał miastem i prowincyią Charmoia, a Pzą- 
deę tamecznego własną reką zabił; mieszkań - 
ców wszystkich kazał zamordować, a miasto 
zrabować i znisczyć. Za tem uderzył ua Grea 
ków załudniaiąeych obwod Libowski, po krwa= 
wym i zaciętym oporze podbił ich i przez te 
stał się panem carey Chaledoyskiey doliny. 
Wkrótce Porta oświzdczyła chęć uwolnić się 
oł Selina Baszy Delwiiskiego. Ali przyrzekł 
to przyjąć na siebie z warunkiem  iednakże, 
aby mieysce i rząd pomienionego Baszy iemu 
oddane były. Rząd zgodził się ua wszystko. 
Podstępem Ali zednat ufność Selima + syna 
e Mustafy, których do tego stopnia por 
3 ja 


wąć, i zaslepić, iź  niepostrzegk 
otoczył ich swoienri sironuikami, a wkróice 


potem wydał rozkaz aby oyca zabiło, a syna 
wtrącono dowięzienia. Lecz zaiadłosć ludua 
zmusiła go do ucieczki, a tym czasem iuź nie- 
było Selima. W Stambule uwaźano lego 
za naywiermieyszego wykonawcę rozkazów 
Rzłda i nayodwaźnieyszego przedsiębiercę. 
Wkrótce tenże Rząd mianował namiestnikiem 
iego, Derwendzy Baszę, 'Fen rodem z Stam- 
botu, naymnieyszego niemiał wyobrażenia © 
tey krainie gdzie był posłany, cieszył się ie- 
doak nadzietą iź wkrótce pod przewodnictwem 
Alego rosproszy hordy zboteckie, a bynaym- 
niey © tem uiewiedział, źe tenże „li tego 
zwierzchnik, iest naypierwszym zbóyców do- 
wodzeą.—Wkrólce za tem Æi począł prze- 
dawać przywileje Sułtana na zboiectwo 1 to 
ma niezmierne przynosiło dochody, równie 
iak i inne temu podobne przedsięwzięcia. Po 
strzegła Porta źe wszystkie drogi i przeyścia 
lak dalece były zapełnione zbóyeami, iź nie- 
tylko karawany kopieckie i prywatni podróŹni 
niemogli bespiecznie przeieźdzać; lecz newet 
i rządowe kassy nieuchodziły rąk zboieckich$ 
kaźdy z nieh bowiem opatrzony w przywiley 
Sułtana, kupiony od Alego, miał siebie za 
upowaźnionego do tey czynności od Rządu. 
Powołała więc porta tak Alego ink Derwendzy 
Baszę do odpowiedzi, Ostatni stawił się za- 
raz w Stambule i odutosł karę śmierci; lecz 
Ali spokoynie pozostał na mieyscu, a postał 
tylko zoaczną summę ministrom. Obok tego 
przyrzekł dopomagać wielkiemu Wezyrowi w 
woynie która właśnie w tę porę (w roku 1787) 
wsczęła się między Rossią, Austryią i Turcyją. 
Proiekt z ukontentowaniem przyjęto i „fi miasto 


— 
0 


kary, na wyższy iescze postąpił urząd! Po za- 
warciu pokou 4 niezniierne zebrał skarby i 
ciągle utrzymywał w Stambule aientów swoich, 
którzy pilnowali ipteressów lego: to iest prze- 
kupywali ministrów i tak imi rządzili iak się 
tylko podobało Alemu. Zaraz potem. miano- 
wanym został Baszą Trikah i Tessalu. Kupcy 
Greccy w Jamna z  przestrachem dowiedzieli 
się, źe ten miebespieczny człowiek był tak w 
biiskióm z nimi sąsiedzsiwie. W tym własnie 
czasie zawakował urząd Baszy Janiny; rozma- 
te formowały się partyie przeciwne; lecz Ali 
tak był dla wszystkich straszny, iż iednomyś|- 
nie prawie zgodziły się postać deputacyią do 
Stambułu, prosząc aby im przysłano Baszę, ia- 
kiego: kolwiek, tylko nie Alego. -Porta wysła- 
ła zaraz do niego Firman zakazuiąc iak nay- 
surowiey, aby pod źadnym pretextem niewstę- 
pował do Janiny; lecz Aii zawiadomiony o 
wszystkiem przez swoich aientów, roskazał se- 
krelarzowi swemu, aby mu wygotował drug: 
podobny firman iakoby od Suitana, mianuiący 
go D: rwendzy Baszą i zalecaiący obięcie rzą- 
dów Jaoiny. Z piepodobuą spiesznością sta- 


nął na czele woyska swoiego przed zai 
Janiny, ukazał firman fałszywy i przestraszemi 


mieszkańcy niewątpiąc bynaymniey o iego au- 
tentscznoscł, otworzyli bramy miasta i zdali 
twierdzę. Skoro takim sposobem obiąt Janinę, 
ogłosił mieszkańcom, iż kaźde woli iego nie- 
posłuszeństwo śmiercią karanę będzie.  Uło- 
żył za tem prośbę od obywateli do Dyvanu. 
wyrażającą iedoomyślne życzenie, aby go mia- 
nowano ich rządeą, nakazał niezmierną kon- 
trybyią i summę tę razem z proźbą po- 
słał do Stambuu. Łatwo "się domyślić 
Że skutek odpowiedział nadziei. — Takimto 
sposobem zawładał Ali krainą, w któ- 
rev każdemu wiadomo iak się rządził w zu- 
pełney od Porty niezawisłości. „Naywiększemi 
iego meprzyiaciółmi byli Weneci. Donich na- 
Jeżało wtenczas siedm wysp Jońskich i na lą- 
dzie posiadali Buchintro 1 Prewezę, 8 mała 
Rzecz pospolita Parga była z niemi w związku 
przyjażni. W roku 1798 Wenecyia upadła i 
Francuzi zaięli iey posiadłości tak na morzu 
Jońskiem, iak równie teź i na lądzie. — A/i na- 
tychmiast udał się do Bonaparte przyrzekaiąc 
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mu wspólnie działać przeciwko nieprzyiacielo- 
wi. Bonaparte przyiąi z ukontenion aniem prze- 
łożenie i postał imźennerów francuzkich dla 
wyporządzenia twierdz iego i wylwiczenia woj» 
ska, W tymże roku Porta zatrwoźona wypra= 
wą egipiską wypowiedziała woyuę Fraucyi. 
Wienczas 4/i okazał swoią gorliwość i przy- 
wiązanie ku Francuzom: powiększył zaraz swo- 
ie woysko; czynił wszelkie przygotowania i za- 
pewniał aientów Napoleona, źe niezmordowa- 
uie dopórogać będzie do tak wielkiego przed 
sięw zięcia. — Tym czasem zapotrzebowat 80,000 
franków za żywnosć, którą iakoby miał do- 
starczyć admurażtowi fraucuzkiemu rui. Gu- 
bernator wyspy Korfu niemiał tey sammy 
w gotowiznie i ofiarował Aiemu działa, które 
ten z naywiększą ochotą przyjął. Poczem na- 
pisał do Jenerała francuzkiego Rose prosząc 
z0, aby przyiechał co nayprędzey dla naradze- 
ula się co począć nalezy przeciwko zbiiźaiącey 
zię fiocie Rossyysko-Tureckiey. Rose poczy- 
iuiąc go za prawdziwego przyjaciela swoiego 
pizyiechał niezwłocznie. Lecz niesczęśliwy, 
osadzony zaraz był w więzieniu ! męczony na 
iorturach dla wywiedzenia się o laiemnych za- 
mysłach Francyi; Poczem odesłany do Stam- 
bułu w krotce umarł. Za tem przystąpił æli 
do podbicia miast należących pierwiey do We- 
netów, do czego użył dział francuzbich. Mia- 
sto Buchintro poddało się naypierwiey; Pre- 
weza długo się opierała; lecz zato okrutny 
zwycięzca wywarł na nią całą dzikość swoiego 
barbarzyństwa. Pargi iednakże niemógł za- 
woiować; lecz i tę twierdzę chociaź niedawno 
iescze dostał od Anglików. 

Sprawiedliwa Opatrzność zapewne domierzy 
ina nim wyroków swoich i ten zbrodniarz, 
ten wyrodek ludzkiego plemienia, prędzey lub 
późniey odbierze zasłużoną karę. 


(Z Korrespondenta Hamdurskiego ), 


Kurs Petersburski. 
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